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Monarchya Austryacka.
Rzecz urzędowa.

W i e d e ń  ,  28.  marca.  Dnia 27 b. m. 1858 r. wyszed ł  z c. k. 
nadwornej  d ruk arn i  r ządowej  w Wiedniu  i zos tał  rozes łany  XI. 
zeszy t  Dziennika us taw  pańs twa.

Z es z y t  ten z a w i e r a :
N r .  36.  Uchwała  m i n i s t e r u m  nauk i oświecenia z dnia 30.  lipca 

1857  roku ,  ważna w całytn pańs twie ,  i k tóra zapr owadza  się naj- 
wyZszem postanowieniem z dnia 16. l ipca 1 85 7  ro ku  nowy plan 
szkolny w szko łach weterynar skich .

Nr .  37.  Cesar skie  rozporządzenie  n dnia 29.  s tyczn ia  1858  roku,  
względem udzielenia s t r ażnikom f inansowym tak ich cywilnych po­
sad,  jakie cesa rskicm rozporządzen iem z dnia 19. g rudnia 1853 
roku ,  (Dz iennik  us taw  rządowych  1853 rok,  LXXXIX,  nr.  266},  
zas t r ze żon e  są wyłącznie  dla wysłużonych  wojskowych .

N r .  38 .  Ugoda mi ęd zy  e e s a r s k o - a u s t r y a c k i m  a kró lewsko  bawarskim 
rządem z dnia  1 . lntego 1 8 5 8  roku ,  względem zakwate rowa n ia  
i w y ż y w i e n i a  cesa r sko-nust ryack ich wojsk  w  Bawary i  i względem 
p od w o d ,  po twie rdzona  i r atyf ikowana w ces.  mini ste ryum sp r a w  
zewnę t rznych ,  dnia 9. marca 1 8 5 8  roku .

Nr .  39.  Rozporządzenie  m in is te ry u m  sp ra w  w e w n ę trz n y c h  i f inan­
sów z dnia 1 1 . m arc a  1858 roku,  ważne w S iedmiogrodz ie ,  wz g l ę ­
dem z a p ro w a d z e n ia  nauki u rzędn ików  celnych w Siedmiogrodz ie
0 pos tępowaniu z bydłem wraca jącem z pas twisk .

Nr.  40.  Rozporządzenie  mini steryum handlu,  p rzemysłu  i publ icznych 
ro b ó t  z dnia 14. marca 1858  roku,  ważne  w k ró les twie  Wę gie r -  
skiem,  Se rbskiem wojewódz twie i w banacie,  j a k  p rowadz ić  tamy 
na rzece  C isie .

Nr .  41.  Rozporządzen ie  minis teryum sprawiedl iwości ,  f inansów i na­
czelnej  komendy armii  % dnia 16. marca  1858  roku,  ważne w c a ­
łej monarchi i ,  k tórem wyjaśnia się §.  2 64  ogólnej  us t aw y  gó rn i ­
czej względem kwestyi ,  k tó rym hypo teka rnym wierzycie lom z a ­
rzuconych  kopalni  p rzys łużą  p rawo  żądać sądowego oszacowania
1 l icytacj i .

Nr .  42. Uchwała  mini steryum finansów z dnia 19. marca 1858,
ważna w Węgrze ch ,  S ie d m io g ro d z ie , Kroacyi ,  S ła w o n ii , S e rb sk ie m  
województwie i banacie,  względem egzekucyi  celnych ka r  pie­
niężnych w d rodze  poli tycznej ,

Sprawy krajowe.
( L o s o w a n i e  a k c y i  k r a U O 'v s k o - g ó r n o s z , I ą s k I e j  k o l e i .  — U ł a s k a w i e n i a .  — A d r e s  l* b y  

handlow ej do arcyk sięcia  gubernatora. — Jenerał G orzkow sk i.)

W i e d e ń , 38go  marca.  S tosownie  do postanowień ugody,  
zaw ar te j  na dniu 30.  kwietnia 1 8 5 0  między adminis t racyą pańs twa 
aus t ryackiego  i t owarz ys twe m krakowsk ie j  i gó ruo-sz ląskie j  kolei 
żelaznej ,  nastąpi  dnia 1 5 . kwietnia  r. b. o 10 . godzinie z rana  w p rze ­
znaczonym na to  lokalu bankowym przy ulicy S i nger s t r a s s e  w W i e ­
dniu ósme publiczne losowanie obligacyi ,  wydanych  za p ie rwotne 
akeye  k rakowsk ie j  i górnoszląskiej  kolei żelaznej ,  a za raz  potem 
dziewiąte losowanie akcyi p ie rwszeńs twa  wspomnionej  kolei.

—  Jego ce sa rzcwiczowska  Mość najdostojniejszy Arcyks iążę
je n e ra ł - gub ern a t o r  Fe rdynand  Maxymilian pozwoli ł  Bogginiemu An-

gelo i Fi lareteniu Girolamo wróc ić  bezkarn ie  do k r a ju ;  zaś Yiscar -  
ilini Eugenio,  Menegazzi  Giuseppe,  Aba Enrico,  Manfika Paolo,  Z a -  
nuli Pięt ro ,  P rnd ra  Giocondo i Leoni Giulio o tr zymal i  p rócz p o zw o ­
lenia wolnego powro tu  po k raju o raz  i p rzyw róce n ie  aus t ryack iego  
obywate l s twa .

—  Deputaeya izby handlowej  i p rzemys łowej  w Wenecy i  miała 
zaszczy t ,  p rzed łoży ć  dnia 20.  b. iii. J ego  cesa rzewicz .  Mości najdo-  
stojniej szemu Arcyksieciu j ene ra t - gu be rna to ro wi  adres  p o d z i ęk ow a­
nia, przyczein wynurzy ła  ustnie najczulsze dzięki  ludności  za do br o­
dziej s twa jakie noweiu wygłęb ieniem kanalii  wyświadczono dla han­
dlu i w obrocie kupieckim.  Jego cesarzowic/ .O wska Mość odp o­
wiedział  w  naj ł askawszy sposób i upewni ł ,  żc nieprzestanie s t a rać  
się o świe tną  p rzysz łość  Wenecyi ,  jej  handlu i por tu,  że głębienie 
kanału będzie poprowadzone  aż do nowego placu stacyi ,  gilzie po­
robią  wsze lk ie  p rzygo towania  do wystawienia magazynów,  doków 
i t. d. co w szys tko  zw aży ws zy  przecięcie międzymorza  Suez,  i bl i­
skie dokonanie kolei żelaznej  z Bo tzen do Mnichowa okazuje  się 
niezbędnie polrzcbnein ihcąe ,  ażeby  Wenecya do trzymała  s tanowi ­
ska por towego dla ś rodko wy ch  Niemiec.

—  Dziennik Guzz. di Venezia  ogłasza śmierć Jego Exccłen-  
cyi j ene ra ła  kawalery i  Go rzkowsk iego  nas lępującemi s ł o w y :  „Z  g łę ­
bokim żalem ogłaszamy,  Zc dnia 22 . b. m. umar ł  Jego Excelencya 
wojskowy gu berna to r  miasta i tw ie rdz y  Wenecyi .  Monarcha u traca  
w nim wiernego poddanego,  armia dzielnego żo łnierza ,  a W e uec ya  
w nim silnego wsparc ia ;  ża łoba zatem ogólna."

Ameryka.
(N iepokoje  i w ojna  d o m o w a  w repub l ice  a rg e n ty ń sk ie j .  — D onies ien ia  z S a n  D om ingo.)

M o n t e  w i d e o . 4go lutego.  Insurgenci  ponieśl i  k lę skę ,  a 
g łówny ich korpus  mocno ścigany,  musiał  się poddać 28.  s tycznia  
na brzegu Rio Negro pod Quinteiros r zą dowemu wojsku ,  k tórem 
dowodz i ł  j enerał  Mediua.  Dostali  się p rzy tem w  ręce rządu  
j en e ra łow ie  Cesa r  Dias i Manoel F re i r e ,  pu łkownik Tejes ,  9 innych 
of icerów sz tabow ych ,  63 podrzędnych  i 315 s z e r eg o w có w ;  wielu 
innych poszło w rozsypkę.  Wiadomość ta przyję ła  mieszkańców 
w Monte wideo wielką r adośc ią ;  lecz poseł  brazyl i jski  tudz ież  admi­
ra łowie f rancuski  i angielski  obawiając się złych sk u tk ów ,  wstawili  
się natychmias t  do p rezydenta  z prośbą,  ażeby życie j e ńcó w  ochraniał ,  
takąż samą prośbę wniosła także deputaeya to w arz y s tw a  dam d ob r o ­
czynnośc i ;  zwłaszcaa  że g w ard ya  narodowa miała się s t a no wcz o  
oświadczyć p rze c iw ułaskawien iu  inso rgen tów.  Jaki  obró t  wzięły 
tak p rzeciwne  zabiegi ,  j e szcze  niewiadomo. S łychać  tylko,  że  w ob o­
zie natychmias t  rozs t r zelano  25 insurgentów,  zapewne szefów.  Inni 
u t r zymują ,  że insurgenci  poddali  się ty lko  pod pewnemi warunkami ,  
szczególn ie  pod zast r zeżeniem,  że szefów wypuszczą  wolno za  g r a ­
nicę do Brazyli i .  —  Prezydent ,  Don Gabriel  A. Perei r a,  ogłos i ł  lu­
dowi w p roklamacyi  30, s tycznia z wielką pochwałą wojska odnie­
sione zwyc ięs two .  Odpowiednie z przepisami  kons tytucyi  zwoła ł  
także ciało p rawodawcze  na 15. lutego.

E i t l j l l .  Ostatnie wiadomości  z San Domingo d o n os z ą ,  że 
w końcu s tycznia wszys tko  było j e szcze  j ak  dawniej .  J e n e r a ł  
Santana  s tał  obozem na lewym brzegu rzeki  Ozama i b lokował  
mi as t o  od lądu, lecz p r z y w ó z  od mo rz a  był  o twar ty .  Od czasu 
j a k  j e ne ra ł  Santana odrzuci ł  p r o p o z y c j e  prezyden ta  Baez,  k tó r y  nic 
nie żąda,  j ak  tylko zapewnienia j c nc r a lue j  amnestyi  dla swych  s t ro n­
ników,  zrzekl i  sic konzulowie wszelkiej  int erwcncy i .  San tana w z b r o ­
nił ładować d rze wo  m ah on io w e  na s ta tk i  tym,  co sie nie opłacili.  
A że Baez ze swojej  s t rony żąda tego  samego,  za tem konzulowie 
p rotes towal i  p r ze c i w  temu podwójnemu opoda tkowaniu .  Będzie 
pewnie  t a kże  p ro tes t acya i względem blokady,  k tó rą  Baez na w s z y s t ­
kie p rzez insurgen tów za ję te  po r t y  rozciągnął .
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Hiszpania.
(C zyn n ośc i w  K ortezach . — C ześć  pu bliczna sław nym  m ężom . — N ow iny d w o ra .)

M a d r y t ,  17. marca.  P rz e d ło ż o n y  senatowi  wniosek panów 
T e y a d a  i Miraflores względem oddawania  publ icznej  czci  s ł awnym 
mężom je s t  nas tępującej  t reści  :

„ Ż y ć  w pamięci  potomności ,  j e s t to  j edno z najwznioś le j szych 
uczuć  cz łowieka.  Rodz i  się ono z idei nieśmier t elności  i pociąga 
silnie do wielkich  i sz lache tnych  czynów,  k tórych  najpiękniejszą na­
g r o d ą  w każdem d o b rze  uorganizowanem spo łeczeńs twie  j e s t  publi­
czna cześć  n a r o d u , p rzechowująca  pamięć znakomitych  mężów.  
Ażeby j ednak  s ł awa  t ak ich  mężów,  k tó rzy  przysłużyl i  się ludzkości  
t o jczyźnie ,  była świetnie j sza  i czys t sza ,  t rw a l s za  i niewą tpl iwsza,  
powinna p r zy z n aw ać  im tę  cześć  nie wspó łczesna  jene racya lecz bez­
s t r onna  po tomność ,  a na ród ,  k tóremu p rzewo dn iczą  t ron i wysok ie  
k o r p o ra cy e ,  powinien przyczyn iać  się do uczczenia s ł awnych mężów,  
albo umieszczeniem ich wize run ków  w salach K o r t e z ó w  i w pa ła ­
cach k rólów,  albo też  wznoszen iem posągów na publ icznych miej­
scach.  Dlatego  wnosimy nas tępu jący p ro jek t  u s t a w y :  Oddawanie 
publ icznej  czci  w na rodzie  zasłużonym mężom ma być w każdym 
w y pa dk u  p rzedmio tem us ta w y . “

J a k  sądzi  Iberia  będzie r ząd zbi jał  ten wniosek.  —  O p o ­
d r ó ż y  dwo ru  do Aran jue a  niema j e szcze  nic pe w n e go ;  sądzą  j ednak ,  
że nas tąpi  w  połowie  kwietnia .  Być może,  że Ich Mość Królestwo 
z rob ią  tego lata wyc ieczkę  do ki lku północnych prowincy i .

Depesza  t elegraf iczna z M a d r y t u  Z 23go marca  d o n o s i : 
„ W c z o r a j  p rzy zwo l i ł  s enat  na upoważnien ie  r ządu do pobierania  
poda t kó w.  Tego  tygodnia  p rz e d ło ży  rząd  Kor tezom u s tawę  d r u k u . “

Anglia.
(N ow iny  d w o ru .  — W ia d o m o śc i  b ie ż ą c e .  — In ży n ie r  W a t t  p o w ró c i ł .  — Uw iez ien ie  
pam fle c is ty .  — M in is teryum  D e rb y .  — K u ch n ia  w o js k o w a .  — P o s ie d ze n ie  z  d.  &3. m a r ­

ca .  — P o b ó r  m a j tk ó w  m u rzy ń sk ic h . )

L o n d y n  , 25.  marca .  K ró l ow a  p rzy jmowała  w cz ora j  rano 
w pa łac u  St .  J ames.  Po se ł  p ruski  miał  zaszcz y t  p rzed s taw ić  Je j  
k ró lewsk ie j  Mości bank ie ra  krolouskiego pana A. W .  Deichmann.

—  Poseł  saski  wyjechał  wczoraj  w ieczór  do ParyZa,  aby t o ­
w a r z y sz y ć  w podró ży  księciu Je rzemu,  k tó ry  po ju t rze  ma p rzybyć  
do Lo nd yn u .

—  Lord  Redcliffe udał  s i ę  z sw ą  małżonką  do St .  Leo nards ,  
gdz ie  zabawi  czas  niejakiś.  Kiedy wybierze  się do Ko ns t an tyn o­
pola nie wiadomo je szc ze  po dzień dzisiejszy.

—  Hrab ia  Pe r s ig ny  wyjeżdża  temi dniami do Paryża .
—  Jeden  z uwięz ionych  inżynie rów o kr ę t u  „Cag l i a r i “ W a t t ,  

p r zy by ł  dziś z D ow ru  do Londynu .
•—  W  miejsce pana L a w r e n c a  Peel ,  k tó rego  czas u r zędowania  

koń czy  się w p rzysz łym miesiącu,  powoła ł  lord E llenborougb do dy-  
r ek t o ryu in  wschodnio- indy jskiej  kompanii  j ene r a ła  porucznika s i r  G. 
Po llock.

—  Po wyt raw ny m namyśle uzna ł  r ząd przec ież  za r zecz  s t o ­
so w n ą  pociągnąć pod sąd d ru ka rz a  b ros zur y ,  podpisanej  [ .rzez pa ­
nów  P ya t ,  Besson i Ta lad ie r .  Roz ka z  uwiezienia obwinia d r ukarza ,  
że na d. 1 . marca  b. r .  wyd a ł  i ogłosi ł  n ieprawnie  f ał szywy,  skan­
dal iczny,  podburza jący  i ze lży wy paszkwi l  na Cesa rza  F ra ncu zó w,  
chcąc tym sposobem nakłonić różne  osoby do zamordowania  Jego 
cesa rskiej  Mości.

—  J a k  donosi  A dvertiser  nic w yraz i ł  się lord Derby jaśniej 
co do swej  p rzysz łe j  pol i tyki  wobec zgromadzonych  u siebie p r z y ­
j ac ió ł  niż w swcin poprzedniem oświadczeniu w par lamenc ie .  N o w y  
pre z yd en t  mini s t rów zapewnia ł  ponownie  swych  zwolenn ików,  że  
nierad objął  s t e r  r ządu ,  i o świadczy ł  o twarc ie ,  że bez wahania z łoży 
u rzędowanie ,  jeśli  nie będzie mógł  l iczyć na b ez w ar u nk o w e  w spa r ­
cie sw y ch  p rzy jac ió ł  we wsze lkich wypadkach.  Gdyby  go wreścic 
k lę ska  w izbie niższej  zniewoli ła z łoży ć  władzę,  w t akim razie 
usunie się zupe łn ie  od życia publ icznego i zajmie się swemi  sp ra ­
wami prywatneini ,  i do k tó rych  większy  ma pociąg niż do walk p o ­
l i tycznych.

.— Podnoszone  od dawna za rzu ty  p r zec iw jeduostajności  j ad ła  
po angielskich koszarach ,  sk łon i ły  kuch mis t rz a  So yer  ogłosić publ i­
cznie  odczy ty  o p rzy rzą dach  kuchennych,  metodzie go towan ia  itp. 
P ie r w sz y  t aki  odczy t  miał  d. 19. b. m. na zaproszen ie  najwyższych  
of icerów armii  i floty. Pomiędzy obecnymi było wielu j e ne r a łó w ,  k tó ­
r z y  us i łowaniom p. S o y e r  w Krymie  i w wielkim szpi ta lu w Sk u -  
t a r i  g łośną  oddawali  pochwałę.  S łychać ,  że p. S o y er  będąc bie­
g łym chemikiem,  o t rzyma  in t r a t ną  posadę od rzą d u  aby sys tem k u ­
chenny w armii  z re fo rmować  g r un to w ni e  wed łu g  zasad umiejętności .

—  Na p rzedwc zora j sze m posiedzeniu Izby w yższe j  w yraz i ł  
p re z yd en t  indyjskiej  kontrol i ,  lord Ellenborough  swe ubolewanie ,  
że nie zna jdował  się na zg romadzen iu ,  k iedy lord Brougham  w no ­
sił  i n t erpelacyę co do domniemywanej  r ek ru tac y i  dla s łużby  indyj­
skiej  pomiędzy murzynami  u zachodn ich w yb rze ży  Afryki .  Mówca 
byłby za raz  udzieli ł  wyjaśnienia,  że  r ek r u ta c y a  ta ogranicza ła  się 
ty lko  na zwe rbo w an ie  ma j tków,  bo murzyni  nadają się wyborn ie  do 
s łu ż by  morskie j  na okr ę tach ,  k tó re kupczą  po indyjskich morzach.  
L o r d  Ellenborough  przyzna je ,  że r ad b y  pozy ska ł  t a k i ch  ludzi  i dla 
armii  indyjskiej ,  aby oszczędz ić  żo łn ie rzy  angielskich,  i wzmacniając 
armię indyjską,  pos tawić  się za raze m w możności  wyprawić  zna-  
cznie jszye pos i łki  do Chin.  Do s łużb y  morsk ie j  p rzyda ją  się s z c z e ­
gólnie j  murzyni ,  wy t rwa l i  zaś i mierni  W swej  żywnośc i  pełnil iby 
niemniej  do b rą  s łużb ę  w l ekk ich  oddziałach  armii .  W  samej  r zecz y

miał  t eż  mó wca  p ie rwotn ie  zamia r  zaciągać m u r zy nó w  do armii  in ­
dyjskiej ,  po rozum iaw szy  się j ednak  z mini st r em wojny,  pozna ł  że 
nie mogło to nas tąpić bez poprzedniej  zmiany us tawy  o poborze ,  
zmiana taka nie pozwol i łaby  się nawe t  p rze pro wad z i ć  w bieżącej  
sesyi  pa r l amentu .  Z  tego powodu  musiał  odstąpić od swego  z a ­
miaru i ograniczyć się na p ros tych  zaciągach maj tków murzyńsk ich .

L or d  Brougham  oświadcza na to,  że p r zeprowadzen ie  zamiaru 
lorda Ellenborough  obalałoby za razem uchwaloną na d. 17. b. m. 
r ezolucyę,  na mocy k tóre j  prosi ła  izba w adres ie  Je j  k ró lewską  
Mość,  aby całym swym wpływem s ta ra ła  się zapobiedz wsze lk im 
takim krokom i wypadkom u zachodnich wy brzeży  af rykańskich,  
k tó reby pośrednio lub bezpośredn io  zachęca ły  handel niewolnikami.  
Lo rd  D erby  protes tuje p rzec iw t emu twie rdzen iu ,  bo w ten sposób 
musiałaby się marynarka  angielska pozbawiać  ludzi,  k tó rych  s łużba 
okazuje  się od dawna  wielce dla niej p rzyda tną.

W Izb ie  n izszej zapytał  B. Sm ith  s e k re ta r za  indyjskiej  
kompanii ,  czy wiadomo rządowi ,  że r ząd  indyjski  zaga rną ł  i w c i e ­
lił do posiadłości  kompanii  ks ięs two Dhar .  P.  Sm ith  r adby wie­
dział  czy k r o k  t en nas tąpi ł  za wiedzą i rozkazem indyjskiej  kon­
trol i ,  w  p rzeciwnym zaś razie,  czy kont rola  pochwala  i po twie rdza  
ten nowy zabór .  P.  Baill ie odpowiada,  że w samej r zec zy  o t r z y ­
mał  r ząd wcz ora j sz ą  pocz tą  depesze,  k tóra  donosi  o uchyleniu Ma­
ha ra dży  y, Dhar .  Rząd indyjski  nie wyda ł  do tego ro zka zu ,  j ene-  
r alny gu berna to r  działał  w tym wypadku  na swą własną odpowie ­
dzialność.  Cała ta sp raw a  ma przyjść  obecnie pod naradę '  kontroli .  
Następnie podniósł  p. M ilnes  rozl i czne kłopo ty  i t rudności ,  jakich  
nabawiają poddanych angielskich nowe zmiany w f rancuskim sys t e ­
mie p a s z p o r t o w y m ; jednocześn ie  zażą da ł  p rzed łożen ia  izbie w s z y ­
s tk ich  odnoszących  się do tej sp raw y  koresp on de nc j i  z r ządem f ran­
cuskim,  tudz ież  w szys tk ich  p rzepi sów pas zpor towych  od r. 1815 i 
wykazu  wsze lk ich pobieranych  tax i należytości .  N ow e  przepi sy  
paszpor towe  we Fran cy i  p r ze rw a ł y  j ak mniema mówca ,  wsze lką  ko-  
munikacye między obudwoma krajami ,  a zgubny wpływ tego s tanu 
rzeczy  uczuje najdotkl iwiej  sam handel francuski .  Pod  koniec swej 
mowy zaprop ono wał  mówca ,  aby wydawaniem pa sz p o r t ów  za jmo­
wało sie na p rzysz łość  mini ste ryum spraw  wew nę t rzn ych  zamiast  
mini s t eryum sp raw  zagranicznych.

Kiedy odejście poczty p r ze r wa ł o  dalszy tok sprawozdan ia  za ­
czął  p. W alker  mówić za wnioskiem p. M ilnes,

Francya.
(U s ta w y  r e p re s y jn e .  — Z b l iżen ie  s ię  do N e apo lu .  — C zynności w  zgrom adzeniu pra- 
w o t la w cz em .  — D e p o r ta cy a .  — A re s z ta c y a  za  fa łszyw y p a s z p o r t .  P o s e ls tw o  m a r -

s z a i k a  P e l i s s l e r .  —  P o lo ż o n io  A n g l i i . )  1

P a r y ż ,  25.  marca.  Podany telegrafem a r ty k u ł  M onitora  co 
do zas tosowania  us taw  bezp ieczeńs twa w y w ar ł  pomyślne wrażenie.  
W  g łównej  swej  osnowie j e s t  a r tyku ł  ten t reści  n a s tę p u j ąc e j :

„Z łośl iwi  ludzie silą się wzniecać obawy co do zas tosowywania  
us taw  represyjnych.  Uwiez ienie kilku osób wys ta rcza ,  aby obronić 
bezp ieczeńs two  publiczne.  Ci co odtąd nie dopuszczą  się żadnej 
p rzewiny ,  nie po t rzebu ją  się niczego obawiać,  chociażby należel i  do 
kategoryi ,  na k tó rą  rozciąga sie ustawa.  N ow e  p rzep i sy  p as zp o r ­
towe  w p ro w ad za ją  tylko w wykonanie  powzię tą  w tym przedmiocie  
u chwałę . “

■— Jak  upewniają  jednomyślnie dzienniki  belgijskie,  ma w sa­
mej r ze cz y  p rzy j ść  do pojednania między F ran cya  a Neapolem.  J e ­
den z ad ju tan tów cesa rsk ich uda się w takim razie w pose ls twie 
do Neapolu.

—  Zgromadzen ie  p raw od awc ze  zajmuje się obecnie p rojek tem 
ustawy  względem nieprawnego p rzywłaszczan ia  ty tu łów sz lacheckich 
tudz ież  wnioskiem w sprawi;  f abrykacyi  i sp r ze daż y  zapałek .  P ie r ­
wszy z tych p r o jek tów wywołu je  żywe  dyskusye ,  co do drugiego 
zaś  zachodzi  zupełna niemal jednomyślność ,  acz chodzi  tu  o dość 
ważny a r ty ku ł  wy w ozo w y,  k t ó r e m u  szkodzi  do t ychczasowe  mono­
pol izowanie.  We  Francyi  is tnieją tylko t r zy  wielkie f abryki  z a p a ­
ł ek pp. Goupil lat ,  Gevelot  i Taiily.

—  M onitor  wczora j szy  zawie ra  doniesienia zA u ty l ló w  i Afryki .  
Pokazu je  się z nich,  że nie tylko w Algiery! używa  rząd wojska na 
w zó r  s t a ro ży tny ch  Rzymian do różnych p o r ę c z n y c h  robó t  publ i­
cznych.

—  Skazan i  na depor tacyę p rzes tępcy pol i tyczni  nie odejdą do 
Lam bessy ,  bo kolonię tę przepełnia j?  już  dawniejs i  deportowani .  
Rząd  ods tawi  wszys tk ich  do urodza jnych  w yb rze ży  algierskich,  co 
niemało ulży los tym nieszczęśl iwym.  W osta tnich czasach zasz ły 
na p rowincy i  nowe a resz tacye  „za poduszczanie do ro z r u ch ó w . u

—  Sąd pol icyjny w Boulogne sur rnere sk aza ł  wed ług  dzien­
nika D roit pewnego Anglika imieniem Toma sz  Glass na pięć dni 
więzienia za to,  że p r zyb y ł  do Francy i  pod p rzybrauem nazwiskiem 
Jako ba  H oward ,  za paszportem,  o t r zymanym pod d. 5. s tycznia  od 
f rancuskiego konzu la  jeneralneg-o.

.—  Mianowanie marsz a łk a  Pel iss ier  posłem w Londyn ie  wydaje 
się niejako wymownen i ,  żywem przypomnieniem czasu,  kiedy spólna 
k r w a w a  walka  u twie rdz i ł a  szcze re  p rzym ie rz e  między obudwoma 
narodami,  i wyobraża ła  dobitniej  ich obopólne s tosunk i p rzyjazne,  
n iżby to zdo ła ła  j a kako lw iek  czynność dyp lomatyczna .  F rancya  
zdaje się wyraźn ie  uznawać  t rudność  swych  s to sunków  obecnych 
z Anglia,  k iedy misyą marszałka ,  k tóry uosobnia niejako zbrojną 
przyjaźń  Francy i  i Anglii,  odwołuje  się do tego najświetniejszego 
okresu  przymie rza .



—  Dziennik  P a y s  opisuje „obecne  niebezpieczne położenie 
Angli i“ temi samemi ba rwami ,  w jakich  w yra ża ł a  się T im es  co do 
dzi s i e j szych s tosunków f rancuskich.  Ja k  mniema P a ys, zag raż a  nie- 
ty lko powstan ie  indyjskie ciągnąć sie w  czas  n ieskończony , ale na 
posiadłości  angielskie w tych s t ronach  dybią dzikie ludy s ą ­
siednie i Rosya,  k t ó r a  znaczne wojska ściąga w ś rodkowej  Azyi.  
Nad to  mają i w ew nę t r z ne  s tosunk i Anglii  w nienaj lepszem p r ze d ­
s tawiać  się świet le .

Belgia.
(N ow iny d w o ru .  — W iadom ości b ie ż ą c e . — D zien nikarstw o b elg ijsk ie .)

B r u x e l l a  ,  24.  marca.  Hrabia Flandry i ,  drugi syn Króla , 
ukończy ł  dzisiaj 21 lat,  jest  j uż  pełnoletni .  I zby wyznaczy ły  księciu 
jeszcze w 1856 roku  rocznej  apanaży 150.000 f ranków.  Dzienni­
kowi  K óhtische Z eitung  donoszą,  ze p. Louis  Lab ar r e ,  ów na t r zy -  
nastoiniesięczne więzienie zaocznie zasądzony reda k to r  dziennika 
L e-D rw peau  s tawi ł  się dobrowolnie dla poparcia swego r ekn rs u  , i 
prośby wzg lędem pr owizorycznego  uwolnienia za z łożeniem kau cy i ,  
na co zezwolono w p ie rwszej  ins t ancy i ;  k ró lewski  p ro k u ra to r  j ednak 
p r o tes tował  p rzec iw t e m u ,  a sąd apelacyjny uzna ł  wczora j  w y i o k  
p ierwszej  instancyi  co do p rowizorycznego  uwolnienia , za zupełnie  
nieważny.  O pomnożeniu belgi jskich dzienników zawiera  t en sam 
dziennik nas tępujące c i ekawe podan ia :  belgi jska prasa dz ienn ika rska  
licząca w 1830 roku 39 dzienników z l iczbą 8 do 9 .000 abonentów,  
wznios ła  się , osobliwie od czasu zniesienia gazec ia rsk ich  s tęplów 
tak b a r d z o , ' ż e  obecnie wychodzi  w Be lg ii ,  niemniej j a k  262  pe ry -  
odycznych  pism. L iczba abonentów wynosi  60  do 70 .000 .  W języku 
f lamanckini wychodz i  38  pism , z k tó rych  tr zy,  wychodz i  co dzien­
nie a dwanaście  ki lka r azy na tydzień.

Włochy.
(C zynności izby . -  U s t aw a  prasy. -  K olej.)

T u ryn , 22.  marca.  Nasz a  d ruga izba rozpocznie ju t r o  swe 
publiczne posiedzenia,  a deputowany Yaler io j ako  sp rawo zda wca  ko-  
misyi,  k tó rej  poruczono rozpoznan ie  us t awy  p rasy  , wniesie od r zu ­
cenie pro jek tu .  Na ten p rzypadek  rządowi  pozostaj e inny sposób,  
gdyż  mini s te ryalnj  depu towany Buffa w yp rac o w ał  w tym samym 
przedmiocie  p ro jek t  us t awy ,  k tó ry może będzie przy ję ty ,  bez wzn i e ­
cenia niechęci  w naszych demagogach  i bez ciężkiej  ob razy  f rancu­
skiego rządu.  Brofferio , jeden z najgorę t szych  p rzec iwników tego 
p ro jek tu  u s t a w y ,  zos ta ł  powołany do k r ó la ;  hrabia Cavour  z a p ew ­
nił go,  że bardzo  się m y l i , kto w tym projekcie us t awy  chce upa­
t r ywać ,  j a kob y  mini ste ryum z rz ek ło  się zasady co do „włosk iej  nie­
zawisłośc i .  “ Dyskusye w tym przedmiocie  rozpoczną  się wkró tce ,  
i wielu wpisało się chcąc mówić w tym przedmiocie,  między p i e rw ­
szymi będzie h rab ia  Solaro  della Margari t ta .

R z y m  T 19go marca.  Żelazna kolej do Civitavechi i  ma być 
o tw ar tą  w sierpniu.  Papieski  rząd z a w a r ł  temi dniami układ z pe-  
wnem to w ar z y s t w em  względem dal szego prowadzen ia  kolei  żelaznej  
z F rasca t i  do neapoli tańskiej  granicy.

Rosya.
(W iad o m o śc i  z  C zeczn i. D okończen ie .)

Dla uniknienia nadaremne j  s t r a ty  w ludziach,  po robione zos tały 
n iezwłocznie nas tępujące r o z p o r z ą d z e n i a :  pos tawiono na samej d r o ­
dze i na p raw o  od niej bate rye  z łożoną  z 4  dział  l ekkich i 4  g ó r ­
skich,  z bateryi  lekkiej  nr.  4 . 20tęj brygady a r t y l e r y i ; na lewo od 
drogi  na łące,  pos tawiono dwa działa ko n n e ;  na lewym brzegu  Ar-  
guni  s tanęły  cz te ry  ro ty  st rzelców'  celnych z batal ionu zb io rowo-  
l iniowego;  dla obejścia zaś zawa łów n ieprzyjacie lskich z lewej s t rony,  
wysiano pod wodzą pu łkownika  Richtera ,  z pułku kuryńsk iego  piechoty,  
osobną kolumnę z łożoną  z 2 bata l ionów (2go i 3go z pu łku k u r y ń ­
sk iego)  , poprzedzonych  p rzez  200 ocho tników z tegoż pułku.  —  
W  oczek iwaniu sk u tk ó w  poruszenia kolumn j ene ra ła  Kemfer t a  i pu ł ­
kownika  Richtera ,  a r ty le ry a  os t r ze l iwa ła  zawały.  Kanonada t r w a ła  
dwie go d z i n y :  a r ty lerya nasza działa ła  wyb orn i e ;  widać było j ak 
działania naszych g r an a tó w  zmusza ły nieprzyjaciela do opuszczania  
chwi lowo tego lub owego zawału.  O jedenaste j  z rana nieprzyjaciel  
począł  opuszczać zawały  na p rawym brzegu  rze ki , z j awiła się bo­
wiem wówczas  kolumna j ene ra ła  K em f c r t a ,  k tó ra g rozi ł a  wziąć go 
z  tyłu ,  a nas tępnie górale opuścil i  spiesznie zawały lewego brzegu,  
albowiem ujrzeli  niespodzianie nad sobą kolumnę pułkownika  Rich­
t era ,  k tó ra zmuszona była p rzezwy c ięż yć  w d rodze  j ak największe 
t rudnośc i  miejscowe.  W ó w c za s  p ie rwszy  batal ion Ku ry óc ó w  począł  
wdra pyw ać  się, brnąć  po pas  w śniegu na górę,  dla zajęcia zaw a łów  
opuszczonych  przez nieprzyjaciela,  a s t r ze lcy  celni batal ionu zbioro-  
wo-i ini jowego wysiani  zos tal i  wp ros t  d rogą  dla ścigania , lub też 
przecięcia drogi  goralom , k tó rzy  zchodzi l i  z g ó r y ;  ściganie atoli  
byto niemożebnein , albowiem prze jśc ie  p r zez  wąwóz przecina jący 
drogę było zni szczone , a p rzy  naprawie  t akowe go  dla samej pie­
cho ty  po t rzeba było p racować  dwie godziny.  Pomimo atoli n iemoż­
ności  śc i g a n i a , górale zos taj ąc pod wpływem s t rachu panicznego,  
cofali się z takim pospiechem,  iż zos tawi l i  w naszcin r ę k u  kilk ciał,  
o s t r acie  zaś j a ką  ponieśli  w zawałach  od ognia a r tyle ry i ,  świadczą 
najlepiej ślady k rwi  na śniegu , t ak  w samych zawałach  j ak  i na 
d rod ze  k tó r ą  schodzil i  z gó r  , o raz  na d rogach do aułów Czigiki  i 
DaczU-Barzoj .  Urz ądz iwszy  p r ze p ra wę  p r zez  w ą w ó z , j enera ł - le j -  
t na n t  Jew'dokimów posunął  praw'ą kolumnę do wyjścia z w ą w o z u ;  
na jednej  z nią wysokości  za t r zymała  się t akże  lew a kolumna.  Nad­

zwycza jne  znużenie wójsk nie dozwol i ło  posunąć się dalej do a- 
czu-Barzoj .  O zawadach j akie wojska  musiały pokony wać  po d r o ­
d z e ,  wnosić  można  z t ą d , iż ko lumna j enera ła  Kemfer ta  brnęła 
w głębokim śniegu 7 godz in ,  na p rze s t r zen i  8miu w ior s t  od W o z d -  
wiżeńskiego  do wejścia do wąwozu.

W ten sposób wąwóz  arguński  zaję ty zos tał  prawie  bez s tr aty.  
Wieliśmy tylko jednego żo łn ie rza  zabitego i j ednego  oficera r an io ­
nego ( p r a p or sz cz yk a  Agiszew z pułku kuryń sk i ego ) ,  oraz  6ciu ż o ł ­
nierzy ranionych.

17go s tyczn ia  kolumna j enerała  Kemfer ta  za ję ła  bez wrys t rza łu  
auł  Daczu-Barzo j ,  bardzo  si lny z n a t u ry ;  pozostał e zaś woj ska  jęły 
się wyrębywania  i t o rowan ia  dróg w lasach wzdłuż wąwozu.

Po zajęciu p rze z  piechotę anlu Daczu-Barzo j  , jenernł -Ic j tnant  
Je w d o ki m ów  wykona ł  z częścią j azdy  rekonesans wąw ozó w S zar o  i 
Czen ty-Argun .  Podczas po w ro t u  j azdy ,  zj awi ł  się na lewym brz egu 
Czen ty-Argun i  oddział  j a zd y  nieprzyjacielskiej .  Major  Dawidów , 
z częścią milicyi wspar t e j  dwoma secinami pułku wład ikaukazk iego,  
a t akow ał  nieprzyjaciela i odpar ł  go za wąwóz czyg ik ińsk i ;  w tej 
rozpr awie  raniono nam dwóch mil ieyantów.

Grecya.
(1’n i s k a  f r e g a t a  «- 1’i rc ju .  — N adan ie  o b y w a te l s tw a . )

A t e n y , 12. marca.  W cz or a j  w południe zawinęła z Malty
do por tu pirejskiego p ru ska  f regata  „ T h e t i s , “ k tó ra dniem wpoprzód 
musiała dla niepomyślnych wia t rów za rzuc ić  ko twicę  w za toc e  sa la-  
mijskiej.  J ak  s łychać zabawi f regata  p ruska k rótki  tylko czas  w t u ­
t ejszej  przys tani ,  bo wed log swego  p rzeznaczen ia  ma w początkach  
maja wpłynąć na r ze k ę  T a g  w Portugal i i .  Podró ż  zaś  z Aten do 
Gibral t a ru po trzebuje cz te ry  tygodnie.

—  Izba depu towanych po twie rdz i ł a  jednomyślnie na tajnein 
posiedzeniu uchwałę  r z ą d o w ą ,  k tó r a  baronowi  Sina w Wiedniu  i 
pp. Berna rdak i  i Arsaki  udziela p r aw  honorowego  obywate l s twa .  
Najbl i ższy k u r y e r  ma już  ba ronowi  Sina p rzywieźć  nominacyę za 
poś redn ic twem kr ó le ws ko -g rec k i ego  pose ls twa w Wiedniu.

A z y  a.
(T e l eg r am y  indy jsk ie .  — D onies ien ia  z n a d  g ra n ic  c li iń skieh  od  R osyi . )

Do Indya-House  w Londyn ie  nadszed ł  24.  marca  o pie rwszej  
godzinie nad rankiem nas tępujący  t e l egram :

„M. Readon,  Esq. ,  s e k re ta r z  indyjskiego rządu,  do szanownego 
tajnego wydziału.  Kalkuta ,  22 . lutego.

„ Jen er a ł -g ub er n a t o r  objął  9. b. m. rząd p rowincyi  północno-  
zachodnich,  a pan G ran t  powróc i ł  do p rezy den tu r y ,  i zajął  znowu 
k rzes ło  w izbie r adzców.  Nacze lny  wódz p rze p raw i ł  sie p rzez r zek ę  
z wojskiem,  z tożonem z 15 pu łków  piechoty eu ropejskie j ,  3 pułków 
piechoty k ra jowej ,  3 pu łkó w  kawalery i  europejskie j ,  3 pu łkó w i od­
działów dwóch innych pu łkó w kawalery i  k ra jo w e j ,  80  ci ężkich  
dział  i moździe rzy  i 63  dział  polnych,  i postępuje na Luknów.  
Spodz iewa ją sie, że at ak  nastąpi  27.  h. m., chociaż nie nadejdą z ło ­
żone z 12.000 ludzi  zb ro jne si ły Maharadży Jung Bahadurn i j e n e ­
rała  F ra nka .  Je n e r a ł  F ra nk  zamyślał  uderzyć  dnia 20 . na buntowni ­
ków,  a 22.  s t anąć w Su l tanpurze.  Maharadża chcia ł  18.  p r ze j ść  za  
Gogrę  do Bhulpuru.  Na j szc ze r sz e  porozumienie panuje między Ju ng  
Bahadurem i zna jdującym się w jego obozie oficerem angielskim.  
Gościniec z Mi rzapuru  do Bombaju lub Dżubbulpuru  i Saghuru ,  r ó ­
wnie j a k  gościniec z Agry do Bombaju na lndur  są wolne.  Bryga-  
dye r  Walpo le  dowodzi  g łównym oddziałem i zasłania  Doabs  od 
s t rony Fut tyglui ru.  Bun townicy  są l iczni i czynni  nad brzegami  Gan­
gesu po s t ronie Audhy od F u l ty g b nr u  aż do Kawnpuru .  Regularny  
ł ańcuch komunikacyi  zaprowa dzo no  między Barei l iy i Lu kn ow em .  
Pol icya i zaciągnięte  przez  Zcmindarów wojska zadały  klęskę bu n ­
townikom w powiecie E tawah.  Rokoszan ie  utraci l i  125 ludzi i w s z y ­
stkie działa.  Pu łko wn ik  Mac Causland,  dowodzący  pułkiem G u rk ów  
w Nyni -Tal l  pobił  dnia 10 . b. m. około 40 00  bun tow nik ów  w po­
wiecie Bareil iy.  Buntownicy  stracil i  250  ludzi i 4 działaj  Po ru c zn ik  
Osborne zajął  forty Kunwarsa  i Ty cra gu g ur h  i zdobył  17 dział ;  
for ly  zdcmoliowano.  W  Pendżabie ,  Sau gorzc ,  l l yde rabadz ie  i w p o ­
łudniowych  Indyaeh panuje spokój .  F o r t  Rotas zają ł  pu łkownik  
Mitchell.  W  Knmmorze  zos tały  buntownicze  kompanie 34.  k ra jowego  
pu łku piechoty prawie  do sz czę tu  zniesione.  Zrobiono  niejakie po­
s tępy w przyt łumien iu  r ok osz u  w Pzun ibulpurze .  Szós ty  pułk Jej  
Mość Królowy p rzyby ł  z P rzy lądka i stanie za łogą w fort  Will iam. 
64.  pułk Jej  Mości Królowy postępuje na fPenares. Kommodore W a t -  
son znajdu je  sic z Cheapeakem jeszc ze  w Kalkucie.  Są tam ta kże  
okr ę ta  „ P y la d e s “ , „Sl iannon" i „ P e a r l “ , k tó rych  załogi s t anowią 
brygady,  uży te  w Audzie i Guru kp ur ze .  O k rę t  „Pe lo rus “ i kanonie r-  
skie łodzie e skadry  są w Rangunie.  Kapitan Seymour  popłyną! w 300 
maj tków i żo łn ie rzy  okr ę to wy ch  w gó rę  r zeki  I r a wa ddy  ku granicy 
Meaday.“

„Malta,  23.  marca.  V. Montanaro .“
Depesza gazety  T im es i  Alcxaudryi z 19go marca d o n o s i :  

„ W  Kantonie byl  handel  znow u o tworzony ,  j wyznaczono place na 
wybudowanie  nowych  faktoryi .  W ła dz e  chińskie pobierały cla.  P r z y ­
był 70.  pu łk  S ipahów i s tanął  kw a te rą  w Kantonie.  Nie nadeszły 
żadne inne posiłki .  W oj sko  angielskie przeprawi ło  się p rzez  Ganges 
11. lutego pod Kawnpurein,  “by L u k n ó w  oblegać.  Rozpoczęc ia  ka ­
nonady spodz iewają  się na 22.  lutego.  S i r  C. Campbell  miał 160 
dział  dobornych.  J e n e r a ł  Inglis poraz i ł  r ok osz an  Gwal io r sk ich  dnia 
4.  lutego w pobliżu Kalpi .  Ju n g  Bahadur ,  k tó ry czeka ł  na posi łki ,
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nie p r ae sz e d ł  j e szcze  dnia 19. la tego aa Gogre .  Kolumna Ifope 
G r a n t a  w Audaie w yp ar ł a  rok oszau  a lewego brzegu Gangesu i 
znies ł a  for tecę  uciekającego na północ nieprzyjaciela.  Ou tram donosi  
o zaszłem 21.  lutego nowem natarciu  na Alnmbagh. ft

Koresponden t  dziennika Oss. T riestino  a Konstantynopola do­
nosi ,  Ze l is ty a Sayras  zawie rają  wiadomość,  iz między Rosyą i 
Chinami  na granicy  koło Kiachty rozpoczę ły  się k rok i  n ie p rz y ja ­
cielskie.  Oddział  Ch ińczyków,  k tó ry  się pokazał  pod Majmaczynem,  
pobi ła  konnica  rosy j ska  i pognała w  rozsypkę .  Je ne ra ł  Murawiew 
zn i szc zy ł  nad Amurem prochownie  chińskie,  i użala ł  się p rzed man­
darynami ,  Ze je  budowano.  Je ne r a ł  Katenin,  k tó r y  dowodzi  ko r p u ­
sem or enbursk im ,  o t r zy m ał  r o zk a z  ufor tyf ikować Je rh a rd  na granicy  
Bo kh ary ,  mieć na pogotowiu kw at e r y  dla 15 000  ludzi ,  a prócz 
t ego  sk o n c en t r ow ać  korpu sy  Ka ł m ukó w,  Baszki rów,  Ki rgizów,  Kaj -  
za k ó w  i td.  Do tych k o r pu só w  są t akże  obcy oficerowie przeznaczeni .

Doniesienia z ostatniej poczty.
Paryźt 28.  marca.  Z  Chin donoszą,  źe o d k r y ty  zos ta ł  spi­

sek,  j e n e r a ł  t a t a r sk i  miał w nim udział  i zos ta ł  uwięziony.
L o n d y n ,  26.  marca.  Na wcz ora j szem posiedzeniu izby  w yż­

sze j  o świadczy ł  lord E llenborough , Ze oznajmi ł  p rywatn ie  d y r e k ­
t o r om  kompani i  wschodnio- indyj skiej  t r e ść  bilu ind y j s k iego ;  samą 
kompanię  można  u w a ż a ć  j u ż  za nieistniejącą po zapadłem w izbie 
niż sze j  wo tum.  E a rl Granoille a nawe t  lord Derby  ganili  to  zda ­
nie. L o rd  Mahmesbury oznajmił ,  Ze jeden z uwięz ionych w Neapoiu 
inż yn ie r ów  angielskich,  imieniem W a t t ,  p r zy by ł  do An gl i i ,  i Zc t o ­
w a r z y s z a  j e g o ,  P a r k a ,  puszczono w Neapo lu  na wolność za z ł o ż e ­
niem kaucyi .  —  W izb ie n iższe j  zap rop on owa ł  R oebuck  zniesienie 
namies tn ic twa  i ryjskiego.  Wnio sek  ten odrzucono  po żwawej  dys-  
kusyi  243  głosami  p rzec iw 116.

T u ry n  • 27g0 marca .  W  San Rcmo znaleziono ten.i  dniami 
na  k ilku domach nap i sy :  „Viva O r s i n i !,“ na b ramie f rancuskiego 
w ice -k on zu la  czytano ze lzywe  w yr a zy  na Cesa rza  F ra n cu z ó w .  Na 
zaża lenie wicc -k on zu la  kazał  int endan t  pomazać  obrażające  napisy.  
Arm.onia r adzi ,  by t a k  samo postąpiono w Turyn ie .

Z R zy m u  donoszą z 20go b. m . : Na wczora j szem tnjnem
kon sys to ryu m pr ok lamowano  10 b iskupów,  między tymi nowego pa-  
t r y a r ch ę  L izbony , Msr.  Kodriguez ,  a rcybi ska Coimbry ,  i Senes t reya  
b i skupa  regensburgsk iego .  —  Wiadomość  o ustąpieniu sena to ra  księ­
cia Orsini ,  j e s t  bezzasadna.

Wiadomości handlowe.
L w ó w ,  30.  marca.  Na wczoraj szy t a rg  p rzypędzono  z K r z y w -  

cz yc  34  a z  Rozdo lu  17 sz tuk bydła,  r azem tylko 51 sz tuk  bydła,  
r eź nego ,  k tó rych  na pot rzeb  miasta sp rzedano.  Za wola mogącego 
w aż y ć  3 10  'bb mięsa i 40] <tt  łoju, płacono 57r . ;  s z tuka  zaś,  k tó r ą  
sz acowano  na 350  ‘U mięsa i 50 rB> łoju,  kosz towała  68r. m. k.

Przyjechali do Lwowa.
Dnia 29. marca.

Hotel r o s y j s k i :  P. H r. Dzieduszyclii Miecz., z Korniowa.
Hotel angielsk i: PP. Kop Adolf, c. k. rotm istrz, z Kulikowa, — Ilagen 

Gustaw, z W ielkicliócz. — W iktor T ad., ze Św irza. — Schmidt Konst., z Ro­
hatyna.

Hotel L anga: P . Kossik Jan, c. k. porucznik, z W iednia.
Do Śliwińskiego : P . Romer Hieron., z Grabowieniec.

Pod kolej żelazną: P. Hr. Załuski Józef, z Jasienicy.
Hotel podolski: P. Baroni Jan, ze Slowity.

Wyjechali 7.e Lwowa.
Dnia 29. marca.

PP. Berezowski Henr., do Wodnik. — FI nder Jerzy, do Hlinicy. — 
Hoffman Jan, c. k. porucznik, do Stanisławowa. — Pietruski S tan., do Podho- 
rodec. — lir .  Thurn Alex., e. k. major, do Rawy. Truskolawski H enr , do 
Jasieniowa. — Ujejski Kornel, do Medyki. — Smolański Erazm , do Czarnoko- 
niec. — Zawadzki Stan., do Szlachciniec. — Zaremba Boi., do Oskrzeszyniec.

K u r s  l w o w s k i .

Dnia 30. marca

Dukat c e s a r s k i ...................... ....
Pólimperyał zł. rosyjski . . . 
Rubel sreb rny  rosyjski . .
T alar p r u s k i ...............................
Polski kuran t i pięciozłotówka

ó% Pożyczka narodowa

gotówką towarem
złr. kr. z lr. k r.

■ mon. konw. 4 43 4 46
n w 4 46 4 49

8 14 8 18
7> V 1 35% 1 36%
* ry 1 32% 1 34

1 10 1 11
\  bez 79 15 79 45
ć kuponów 78

83
30
15

79
84

6

Kurs listów zastawnych w gal. stan. Instytucie kredytowym.

Dnia 30. marca, 
instytut kupił prócz kuponów 100 po . .

p rzedał „ „ 100 po . .
» dawał „ „ za 100
„ żądał „ „ za 100

W artość kupona od 100 z łr .

złr.
79

80

kr.
30~

59 V,

Telegrafowany wićdeński fcurs papierów i weksli.
Dnia 30. marca.

Ohlig. długu państwa 5% 81 ; losowane ohligacye o% — ; obligacye
długu państwa 4%  °/g 71% 6; \°/o 6 3 % : — ; 2% %  — ; pożyczka loteri.
z r .  1834 — ; a r .  1839 — zr .  1834 1 OT ; poż. nar. z r . 1854 84% .. Ob 
banku Akcye bankowe 97o. — Akcye zakładu kredytowego 245. Akcye 
kolei półn. po 1000 złr. 1860. A ustr.-franc. akcye kolei żelaz. po 500 fr. 
z wypłatą w ratach —; detto z pełną wpłata — ; kolej żelazna lom b.-w ene­
cka —. Akcye kolei nadciskiej 2(ł0> v  Kolej cesarzowy Elżbiety 201% . Kolej 
połud. półn. komunikacyjna 184%. Akcye żeglugi parowej na Dunaju po 500 zlr. 
555. Akcye żegl. parowej Lloyda po 500 złr. 390. Akcye n iższo-austr. To­
w arzystw a eskomptowego po 500 z łr —. Galie, listy zast. 4 %  Ohlig.
i n d e m n .  n i ż . - a u s t r .  —  j d e l t o  i n n y c h  k r a j ó w  k o r o n .  — ; d e t t o  g ja l ic y j .  7 8 */^»
detto węgierskie — . Amsterdam —  Augsburg 106 I. B ukareszt 265. —
Konstantynopol ~ .  Frankfurt 105% . Hamburg 78 1. L ip sk —. Liw urna 105% . 
Londyn 10 — 17. Medyolan 105. Marsylia 123. Paryż 123% . ASio duk. 
ces. 7% .

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
Dnia 2 9 . m arca.

Pora

Barometr 
w mierze 

parys. spro­
wadzony do 
0° Reamn.

Stopień 
ciepła 

według 
R eaum.

Stan po­
w ietrza 
wilgo­
tnego

Kierunek i siła 
w iatru

Stan
atmosfery

7. god. zrana 
2. god.popnł. 
10.god. wiecz.

328 T3 
328.05 
327 67

— 3 2» 
4 2 “ 

-ł-  O.40

87 9 
51 5 
73.9

północny sl. 
zachodni „ 
połudn.-zach. „

pogoda
»
V

K R O M I K A .
Zwracamy powtórnie uwagę publiczności na wydany niedawno szema- 

tyzm lwowskiego okręgu administracyjnego na rok 1858.
Przy bliższein ocenieniu tego dzieła uderza szczególniej staranniejsze 

wydanie typograficzne i użycie stosownych skróceń w texcie, co w tegorocznej 
edycyi oszczędziło kilka arkuszy druku.

Obok tego okazuje się znaczne wzbogacenie przedmiotu dzieła, obejmu­
jącego najciekaw sze daty z dziedziny administracyi i stosunków krajowych.

Osnowa wzbogaciła się szczególniej przyjęciem wielu nowych urzędów 
jak  inspektoratów  katastralnych, tudzież wymienieniem wszystkich we Lwowie 
i w k raju  praktykuj‘ąeych doktorów medycyny, chirurgów  i akuszerek, wreście 
wyliczeniem wielu publicznych zakładów, towarzystw, fundacyi itp, nie objętych 
w  dawniejszym szematyzmie. Nadto zaw iera tegoroczne wydanie najnowsze ro z ­
ległe wykazy statystycznych stosunków kraju, mianowicie wielce pożądane wy­
kazy bilansów majątkowych miast i miasteczek, wykazy urodzajnych obszarów 
ziemi i upodatkowanych przychodów gruntowych, niemniej też obejmuje nową 
rubrykę w spisie miejscowości, która wykazuje rok założenia szkół. Szacowne 
to dzieło, bogate w wyświecające daty co do stosunków krajowych, można za 
zniżoną staraniem  rządu cenę 1 zlr. 39 kr. nabyć we Lwowie w ckonomacie 
c. k. finansowej dyrekcyi krajowej na tak zwanej komorze przy ulicy łycza­
kowskiej pod liczbą 521% , tudzież we wszystkich c. k. urzędach obwodowych 
i w C. k. powiatowych dyrekcyach finansowych.

— Na dniu 8go m arca r .  b. o 8. godzinie w ieczór wybuchnął pożar 
w  Z e n i o w i e ,  (obwodzie Złoczowskim), w tamtejszej gorzelni, i nim zdołano

położyć tamę zgubnemu żywiołowi, spłonęła gorzelnia ze wszystkiemi s p r z ę t a m i ,  

a oprócz tego pięć chałup włościańskich ze wszystkiemi zabudowaniami gospo- 
darskiemi i znaczną częścią przcszłorocznych zbiorów. S z k o d ę ,  jaką przy tym 
pożarze ponieśli dzierżawcy Izydor i Leo Sch.. jako też właściciel dóbr Laszek 
królewskich i Zeniowa, obliczono na 6000 z lr ., a stra tę  pięciu włościan na 
1500 zlr. m. k. Winę pożaru przypisują nieostrożności zostającego w usługach 
dzierżawcy izraelity, który paląc w ciągu dnia w jednym z pieców gorzeln ia­
nych zaniedbał przy odejściu ugasić n a l e ż y c i e  ogień.

— Z N i ż n i o w a  (w obwodzie Stanisławowskim) donoszą, i e  i  lain pu ­
ściły lody na D niestrze dnia 25. b. m. o północy przy stanie wody 5 ' 9". Spły­
wające kry, grubości 2 —3' zgruchotaly u tamtejszego mostu 4 belków jarzm o­
wych i wszystkie przyczółki; ale komunikacja nie została przerw ana.

K o z m e i t o ś c i  i»r * *3.
przy dzisiejszej G a z e c i e  zaw iera :

1. S z c z e g ó ł y  e t n o g r a f i c z n e  i osobiste Dawida Liwingslona, z trz e ­
ciej podróży jego w poprzek A f r y k i .

2. Z b i o r y  a r c h i w a l n e .  L ist E lektora Nadreńskiego, zawierzytelniająey 
posła przy stanach królewstwa-

3 . Zbytki w perłach dawnemi i dzisiejszemi czasy. Rozprawa Dra Moebius
4. W pływ tem peratury na w zrost roślin. W oda kolońska. Rozmiary czasu.

G łó w n y  R e d a k to r  JTS. S z r z e n i a w a  S u r t y n i . Z  c. k. ga lic . d ru ka rn i rządowej.


